
Ratujcie ZĘBY
C horoby zębów czynią obecnie znaczne postępy. W edług  s ta ty s ty k  szkolnych 

w Niemczech skonstatow ano, że przeszło 97% w szystk ich  dzieci miało zepsute  
zęby. W  innych  k ra jach  badanie zębów dało praw ie  tak ie  same wynik i.  U  nas, 
w  K ró lestw ie ,  aczkolw iek na  w iększą  skalę  badań  zębów dzieci nie robiono, za ­
znaczyć jed n ak  należy, że og lędziny zębów uczniów stw ie rdz iły  ten  sam opłakany 
stan  narządu  zębowego. O dsetka  sp róchnia łych  zębów w ah a  się pom iędzy 90% a 95$.

Z epsute  zęby s ta ją  się ogniskiem  najrozm aitszych  chorób, pow odują złe o d ­
żyw ian ie  się; zw łaszcza u dzieci, i zm nie jsza ją  odporność u s tro ju  w walce ze 
szkodliwym i czynnikami.

Chore zęby są stałem  n iebezpieczeństw em  nie ty lk o  dla c ierp iącego , ale i dla 
jeg o  otoczenia. P rz y k ry  odór gn ilny  z ust  zakaża  w w ysokim  stopn iu  pow ietrze  
w szkole. Niezliczone drobnoustroje, gn ieżdżące  się w zan iedbanych  ustach, prze­
dosta ją  się p rzy  rozmowie, podczas śpiewu, p rzy  kasłan iu  do organizm u innych  
dzieci.

B lade w a rg i  u dz ia tw y  szkolnej, zmęczone, n iew yspane i podkrążone oczy, 
nerw ow ość—są często w yw oływ ane n ieprzespaniem  nocy z pow odu choroby zęba.

To też  na Zachodzie oddaw na już  zrozumiano konieczność w alki ze w zm a­
gającą  się próchnicą  zębów. W idzim y tam  cały sze reg  in s ty tu c ji  bądź to  państw o­
wych, bądź to m iejskich i społecznych, zm ierzających, aczkolw iek różnemi drogami, 
do jed n eg o  w spólnego celu—racjonalnej o rganizacji  walki z tą  p lag ą  w spółczesną— 
próchn icą  zębów.

W  tym  też celu w r. 1909 n a  V-tym  M iędzynarodow ym  K o n g res ie  D e n ty ­
stycznym  uchw alono utw orzyć „M iędzynarodow y K om itet społecznej h y g jen y  zę­
b ó w ”. I  w n e t  20 kra jów , z w yją tk iem  Polski, wyłoniło swoje K o m ite ty  narodowe.

A u nas? Dzięki specjalnym, a od nas niezależnym  okolicznościom, sp raw a 
ta, j a k  i w iele  innych doniosłych zagadnień, aż do ostatn ich  czasów m usiała  stać 
zupełnym  odłogiem. Obecnie dzięki zm ienionym  w arunkom  zaczynam y ju ż  staw iać  
p ierw sze kroki. Aczkolw iek mamy kilka am bulatorjów  d la  dzia tw y szkolnej, je s t  
to  jed n ak  n iew ystarcza jące .

Nie posiadaliśm y dotąd  żadnej in s ty tuc ji  społecznej, mogącej podjąć in ic ja ­
ty w ę  organizacji  racjonalnej walki z próchnicą zębów u dzieci. To było  rów nież  
przyczyną, że my, polacy, nie mieliśmy możności pow ołania do życia K om ite tu  
Narodowego przy  M iędzynarodowym  Z w iązku  h y g jen y  den tystycznej.

Mając w szystk ie  wyżej przytoczone przesłanki na względzie, grono d en ty ­
s tów  tu te jszych  zorganizow ało  się w „K om ite t  W y k o n a w cz y ”, k tó ry , u w zg lęd n ia ­
jąc  nasze obecne w arunki miejscowe i k ieru jąc  się odnośnemi wskazów kam i, dzięki 
k tó rym  spraw ę racjonalnej pomocy den tys tycznej  d la  dzieci w innych  k ra jach  za ­
ła tw iono pom yśln ie—powołuje obecnie do życia in s ty tu c ję  p. n. „O rganizacja b ez ­
płatnej pom ocy d en tystycznej dla ubogich d zieci St. m. W arszaw y“.

W  myśl dew izy  „N aród—sobie” zw racam y się z gorącem  w ezw aniem  do spo­
łeczeńs tw a naszego:

„ R a t u j c i e  Z Ę B Y  d z i e c i “!
A łatw o możecie tego  dokonać, zapisując się w poczet członów „O. B. P .  D .” 

choćby z m in im alną nkladku
Rb. 1 półrocznie.

Warszawa w czerw cu 1917 r. Komitet Wykonawczy.



Wyjątki ze Statutu Organizacji bezpłatnej pomocy dentystycznej 
dla ubogich dzieci stoł. m. W arszawy,

zatw. w dn i u  17/11 r. 1917.

§ 2. Organizacja prócz udzielania ra ­
cjonalnej pomocy dentystycznej zasadniczo 
ma za zadanie zwalczanie coraz bardziej roz­
powszechniających się u nas chorób z<(’bów, 
osobliwie wśród dzieci, i w samem założe­
niu swem dąży do utworzenia polskiej pla­
cówki społecznej, która podjęłaby w kraju 
inicjatywę ogólnej walki z próchnicą zębów 
wśród dzieci.

§ 3. Organizacja ma na celu:
a) urządzanie w różnych dzielnicach mia­

sta  specjalnych ambulatorjów dentystycznych 
w celu udzielania ubogim dzieciom w wieku 
do lat 14 bezpłatnej pomocy dentystycznej 
zgodnie z współczesnym rozwojem dentystyki,

b) zorganizowanie pomocy dentystycznej 
w różnych instytucjach, przeznaczonych spe­
cjalnie dla dzieci: szpitalach, dobroczynnych 
przytułkach, ochronach, szkołach ludowych 
i t. p. wogóle tam, gdzie pomoc będzie po­
trzebna,

c) wykonywanie perjodycznych oględzin 
zębów dzieci wymienionych instytucji,

d) starania w zarządach powyższych in­
stytucji o wprowadzenie obowiązkowego pie­
lęgnowania zębów i jamy ustnej przez wy- 
chowariców,

e) nawiązanie stosunków i podtrzymy­
wanie żywej łączności z różnemi lekarskie- 
mi i społecznemi organizacjami, mającemi 
za cel poprawę zdrowia dzieci, jako to: 
T-wem walki z gruźlicą, T-wem kolonji let­
nich, Gniazd sierocych i t. p„

f) spopularyzowanie pomocy dentystycz­
nej oraz propagowanie szkolnej hygjeny 
zębów i jamy ustnej drogą druku, wydawa­
nia odnośnych broszur, wygłaszania odczy­
tów i pogadanek wśród dzieci oraz zorga­
nizowanie popularnych wykładów w sterach 
pedagogicznych,

g) skomunikowanie się z istniejącemi or­
ganizacjami pomocy dentystycznej przy nie­

których miejskich instytucjach dla dzieci, 
celem ujednostajnienia tej pomocy.

§ 11. Członkowie czynni tworzą tak zwa­
ny Komitet Wykonawczy, składający się z 12 
osób i reprezentujący całą Organizację na 
zewnątrz. Członkami popierającymi mogą być 
przedstawiciele zarówno zawodu dentystycz­
nego, jak i innych, interesujący się spra­
wami hygjeny społecznej, i którzy zobowiążą 
się instytucję popierać materjalnie.

Członkami dożywotnimi mianowane są oso­
by, które poczyniły znaczne ofiary na rzecz 
instytucji, bądź pieniężne (nie mniej 130 rb.), 
bądź też w naturze.

§ 13. Członkowie wnoszą rb. 2 rocznie. 
Składki te mogą być stosownie do życzenia 
członka wnoszone jednorazowo (w styczniu) 
i półrocznie (w styczniu i lipcu).

Uwaga. Członkowie honorowi i do­
żywotni wolni są od składek rocznych
i wogóle nie ponoszą żadnych cięża­
rów pieniężnych na rzecz instytucji.

§ 17. Członkowie mają prawo nosić znak 
Organizacji ustanowionej przez Komitet 
formy.

§ 24. Komitet zarządza funduszami i ma­
jątkiem instytucji, je s t  za nie odpowie­
dzialny.

§ 31. Wszyscy członkowie Komitetu Wy­
konawczego pełnią swe obowiązki bezinte­
resownie.

Komitet Wykonawczy stanowią lekarze* 
dentyści, praktykujący w Warszawie: J. Gu­
towski (prezes), F. Idzikowski (wiceprezes), 
.1/. Krakowski (sekretarz), H. Klein (pom. 
sekretarza), F. Górski (skarbnik), T. Brunner 
(bibljotekarz), J. Mroczkowski (inspektor), 
oraz L. Przedpełski, A. Motz, J. K . Drac, 
A. Frejdkin i Wł. Zieliński — członkowie Ko­
mitetu.
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DEKLARACJA.

Do Komitetu Wykonawczego 
Organizacji bezpłatnej pomocy dentystycznej d la  ubogich 

dzieci stoł. m. Warszawy.
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ORGANIZACJI B E Z P Ł A T N E J POMOCY DENTYSTYCZNEJ dla UBOGICH DZIECI
S T O Ł . M. W A R S Z A W Y .

w Warszawie

Sekretariat: W arszaw a, Rym arska 8 m. 5 „Kronika D entystyczna.“


